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— OSTATNIEJ CHWILI 


Antywojskowy wniosek socjalistów odrzucony 
HERRIOT OSTRZEGA PRZED TAJNEMI ZBRO JENIAMI NIEMIEC 


PARYŻ (PAT). W dyskusji nad kwestią znie- | w innych krajach poza ołicjalnemi armjami istnie- 
sienia ćwiczeń rezerwistów oraz wielkich mane- | je tak wielka ilość czynników tajnych, iż ludzie 
wrów w .roku 1932, zabrał głos premier Herriot i | poważnie myślący muszą sobie powiedzieć, że 
wśród głębokiej ciszy powiedział m. in., że jeżeli | siła zbrojna jawna należy do rzeczy mniej strasz- 
się dąży ustawicznie do udoskonalenia materiału mych. Ostatnie słowa Herriota wywołały praw- 
rzeczowego, należy również pomyśleć o wyszko- | dziwą sensację na wszystkich ławach poselskich. 
leniu ludzi, którzy będą nim się posługiwali, Her- W odpowiedzi na przemówienie premiera po- 
riot oświadcza bez ogródek, iż rząd nie zgodzi | seł socjalistyczny Renaudel stwierdza, że socjali- 


W RZĄDZIE 


Jak wiadomo, w toku ostatniego posiedzenia 
Rady Ministrów nie zdążono rozpatrzeć szeregu 
ważnych spraw, znajdujących się na dalszych 
punktach obfitego porządku dziennego. Los ten 


Spotkał m. in. cztery projekty dekretów rolni- 


czych. 


Dzisiejsza prasa opozycyjna, korzysta z tej 
okazji, by zwyczajem swoim notować z palca 
wyssane plotki o rzekomej różnicy zdań w łonie 
rządu na temat dekretów rolniczych, która miała 
BAĆ spowodować odroczenie ich ogłoszenia do 
esieni. 


Z miarodajnego źródła dowiadujemy się, że 


się nigdy na zniesienie okresu ćwiczeń rezrwistów | ści nie mogą się zgodzić na to, ażeby stawiano ich | Cztery dekrety w sprawach rolniczych (o segre- 
i zaznacza, że 90 tys. rezerwistów ma w tym roku | poza nawias republiki, lub narodu. W chwili obec- gacji hipotek przy parcelacji oddłużeniowej, o 
już za sobą okres ćwiczeń, nie można więc stwa- ! nej chodzi wyłącznie o weryfikację deficytu bud- | lichwie pieniężnej na wsi, o stworzeniu urzędu 
rzać klasy uprzywilejowanej pozbawieniem tego | żetowego, który, zdaniem Renaudela, jest dziełem | roziemczego dla spraw zadłużenia drobnych rol- 
obowiązku, Premjer. podkreśla, że należy do licz-| rządów prawicowych, socjaliści bowiem nie wy- | ników i o zapobieganiu przedwczesnej likwidacji 
by tych, którzy głosowali za skróceniem okresu | pierali się nigdy konieczności obrony narodowej. | gospodarstw rolnych) — będą załatwione na 
służby wojskowej pod warunkiem jednak, że | Renaudel nie sądzi jednak, ażeby zniesienie okre- |pierwszem posiedzeniu Rady Ministrów, które 
zmniejszenie służby czynnej zrównoważone bę- | su ćwiczeń w r. 1932 miało wprowadzić dezorga- | odbędzie się już w dniach najbliższych pod prze- 
dzie uregulowaniem powołania do ćwiczeń rezer- | nizację do armji. Mówca zgadza się, że w Niem- | wodnictwem p. wicepremiera Zawadzkiego. 

wistów. Herriot powołuje się na autorytet Jaure- | czech istnieją tajne siły zbrojne, które jednakże Pomimo sezonu wakacyjnego, działalność po- 
s'a, który oświadczył, że stronnictwo polityczne, ; będzie można pokonać nie za pomocą jawnych sił | ityczno-gospodarcza rządu nie słabnie i w innych 
niezdolne dokonać ofiary na rzecz obrony swego | zbrojnych, lecz dzięki poparciu Ligi Narodów. dziedzinach. Dowodem tezo może być m. In. pro- 
kraju, jest nędznem stronnictwem (na prawicy Następnie wśród wielkiego ożywienia odbyło | jekt zwołania nowej konferencji bloku państw rol- 
ożywione oklaski). Mówca zaznacza dalej, że po- | się głosowanie nad wnioskiem Fabry'ego, doma- | niczych (znany naszym czytelnikom z oświadcze- 
zostaje wierny systemowi, nierozgraniczającemu | gającym się odrzucenia wniosku socjalistycznego | nia p. ministra Zaleskiego) oraz prace nad poro- 
życia obywatela od życia żołnierza i że nie byłoby | w sprawie zniesienia ćwiczeń rezerwistów. Wnio- | zumieniem i wspólną organizacją przemysłu naf- 
wskaązanem wprowadzać modyfikację do dosko- | sek ten rząd związał z kwestją zaufania. O Zo- | towego, które zbliżają się już do zakończenia, 

nałej ustawy z racji zwykłej dyskusji nad budże- | dzinie 1,50 nad ranem prezydent Izby Buisson od- 


tem. Podkreślając każde słowo, premier przypo- | czytuje rezultat głosowania. Za wnioskiem Fa- 
mina, że podczas gdy Francja ma wątpliwości, | bry'ego, wypowiedziało się 360 posłów, przeciw- 


czy należy utrzymać okres ćwiczeń rezerwistów, I 


ko — 179. 


Niema powodów do konfliktu z Sowietami 


OŚWIADCZYŁ JAPOŃSKI MINISTER SPRAW ZAGRANICZNYCH 


PARYŻ (PAT). Minister Spraw Zagranicz-|tany w sprawie daty uznania rządu mandżur- 


nych Japonji hr. Uszida, oświadczył korespon- 
dentom pism zagranicznych, że niema poważnych 
powodów do konfliktu między: Japonią a Sowie- 
tami. W Mandżurii, a zwłaszcza wśród urzędni- 
<ów wschodnio - chińskich, panują, doskonałe 
stosunki. Uszida wyraża nadzieję, że Sowiety u- 


znają wkrótce nowe państwo mandżurskie. Zapy-l 


skiego przez Japonię, Uszida odmówił wyjaśnień, 
wyrażając jedynie zaufanie co do trwałości no- 


r 


FAŁSZYWA WIADOMOŚĆ 


Dowiadujemy się, że wiadomość, zanotowa: 
na przez jedno z pism, o zamierzonej rzekomo 
zmianie na stanowisku wojewody lwowskiego 
jest całkowicie zmyślona. 


SPRAWOZDANIE Z ROZMÓW 
LOZAŃSKICH 
PARYŻ (PAT). Premier Herriot złożył dziś 


wego państwa mandżurskiego oraz przeŚświad-| popołudniu na wspólnem posiedzeniu komisyi fi- 
czenie, że większość obywateli chińskich w|nansów i Spraw Zagranicznych sprawozdanie z 
Mandżurji powita życzliwie powstanie nowego | przebiegu rokowań w Lozannie. 


państwa. i 


. * Głośny przemysłowiec Bata zmarł 
WSKUTEK KATASTROFY LOTNICZEJ 
PRAGĄ (tel. wł.). Nadeszła tu wiadomość, | rat, którym leciał Bata, spadł na ziemię. Pilot 


że dziś rano głośny dyktator przemysłu obuwia- | zabił się na miejscu, Batę podniesiono z oznaka- 
nego, T. Bata, uległ katastrofie samolotowej. Na| mi życia, lecz zmarł również po paru minutach. 


razie szczegółów brak. Wiadomo tylko, że apa- 


SYNDYKAT IMPORTU ZBOŻA 
W CZECHOSŁOWACJI 


PRAGA (PAT). Rada ministrów uchwaliła o- 
statecznie zorganizowanie syndykatu importu 
zboża. Syndykat taki zorganizowany zostanie w 
drodze uznania przez rząd syndykatu, jako insty- 
tucji, której powierza się import zboża, a zatem | 
nie w drodze ustawy, ani rozporządzenia rządo- 
wego, jak to zamierzono uczynić poprzednio. W 
związku z tem uchwalono szereg postanowień, 
mających na celu wykup zboża produkcji krajo- 
wej... - | 
W OBECNOŚCI 100.000 TŁUMÓW 


BERLIN (PAT). We Wrocławiu odbyły się 
w obecności 100.000 widzów zawody lotnicze o 
tytuł mistrza Niemiec w akrobatyce napowietrz- 


nej. Tytuł zdobył po raz trzeci pilot Gerhard | 


'szystowskiego* w Berlinie. Pozatem „Prawda 


ARTYKUŁ SCHACHTA O VON PAPENIE 


BERLIN (PAT). Były prezydent Banku Rze- 
szy Schacht ogłasza dzisiaj w. „Deutsche Allge- 
meine Ztg.“ artykuł, który stanowi — jak twier- 
dzi redakcia — uzasadnienie jego znanej depeszy 
do von Papena z wyrazami uznania. Idea artyku- 
tu streszcza się w następującym zwrocie Schach- 
ta: „Wszelka krytyka zawartej w Lozannie umo- . 
wy jest usprawiedliwiona, sądzę jednak, iż 
nikt nie może odmówić von Papenowi uznania, 


Fieseler, odbierając go poprzedniemu mistrzowi | gdyż dokonał bardzo wiele". 


Achgelisowi. 


„PRAWDA SOWIECKA SIĘ CIESZY 
MOSKWA (PAT). „Prawda“ drukuje obszer- 

ne depesze własne o przebiegu zorganizowanego 
przez komunistów niemieckich „kongresu antyfa- 


przepełniona jest doniesieniami o głosach skraj- 


« |podburzonego przez 


KRWAWE ZAJŚCIE W JADOWIE 


W dniu wczorajszym w Jadowie pod Radzyminem 
miało miejsce krwawe starcie tłumu zebranego na targu, 
agitatorów wywrotowych, z policją. 
Zgromadzeni zaatakowali policję strzałami | obrzucili 


nej prawicy niemieckiej, wróżącej von Papenowi | kamieniami, w wyniku czego jeden policjant został cięż: 


rychły upadek z powodu „klęski lozańskiej'. 


BOJKOT FILMU 
PRAGA (PAT). Jedno z niemieckich przedsiębiorstw 
filmowych wykonało film według znanej opery B. Smetany 
„Sprzedana narzeczona“. Związek kinematografów czesko- 
słowackich postanowił nie dopuścić do wyświetlania tego 
filmu w Czechosłowacji, wysuwając jako motywy, że jest 


ko ranny, dwuch zaś odniosło lżejsze obrażenła, 


Komendant posterunku policji, po _ trzykrot« 
nem ostrzeżeniu I po salwie w górę na postrach, gdy tłum 
nacierał, dał rozkaz nowej salwy. Po sałwie na rynku 
pozostał jeden zabity i kilku rannych, Z rannych tych 
dwuch zmarło w szpital 


Na miejsce zajścia przybył starosta oraz przedstawi: 


on nakręcony w niemieckiej wersji, pozatem akcja prze» sa władz prokuratorskich, którzy rozpoczęłi energiczne 


niesiona jest do współczesnej wsi niemieckiej. 


2 „DZIEŃ POLSKIE, 12 lipca 1933 r. 


WOLNOŚĆ POLSKI — TO WŁASNE MORZE 


Niemcy napełniają świat raz skarzami, raz|ciażby dla wzajemnej konkurencji i przełamania 
źroźbami na temat rzekomej krzywdy „gospo- | wytwarzającego się monopolu. 
darczej”, która się stała prowincji wschodnio-pru- Sama myśl, że Polska mogłaby nie mieć wła- 
skiej przez odcięcie jej od Rzeszy. Możemy przy-|Snego portu i być zależną od obcej dobrej, al- 
znać, że wschodnie Prusy przechodzą ciężki kry- | bo — jak to częściej bywa — złej woli, jest czemś 
zys gospodarczy, przechodzi go wszakże rolnic- | potwornem dla człowieka, który umie myśleć 
two całego świata*). państwowo. Jak wygląda, chociażby zależność 
Już przed wojną rolnictwo wschodnich Nie-|od Gdańska, tego mieliśmy dowody podczas in- 
miec cierpiało przedewszystkiem na brak rąk ro-| wazji bolszewickiej, kiedy Polska walczyła o swo- 
boczych, gdyż wielki przemysł zachodnio-nie-; ją egzystencję, a gdańszczanie odmówili ładowa- 
miecki coraz bardziej wchłaniał ludność, ucieka- | nia materjału wojennego. 
jącą ze wsi. Polityka gospodarcza. prowadzona Prawdy te wydają się tak oczywiste, że zda- 
przez Rzeszę niemiecką po wojnie, była i jest do| je się potrzeba je tylko wypowiedzieć. Niestety, 
tego stopnia na sztucznych oparta przesłankach, | szerokie warstwy narodu polskiego są pod wzglę- 
że system taki prędzej czy później musi wykazać | dem gospodarczym przyzwyczajone do zupełnej 
swoją nierealność. bezmyślności. Dopiero sytuacja obecna dopo- 
"Nie dziw więc, że na tle ogólnego przesilenia | mogła nam do Świadomości, że bez prospe- 
w Niemczech, prowincja najbardziej od centrów | ruijącego gospodarstwa wszelkie zabiegi na 
innych polach są daremne. Ani zręczność dyplo- 
| 


spożywczych odległa musi przechodzić kryzys c ) 
macji, ani mądrość uczonych, ani talent artysty, 


rolniczy jeszcze ciężej, niż centralne niemieckie | di c , nt ari ) 
prowincje. Fakt, że ludność Prus Wschodnich | ani wytrawność polityków, ani nawet bitność woj- 
ska nie zastąpią gospodarstwa. 


wykazuje stały, a nawet rosnący ubytek — do- 

wodzi właśnie tezo, cośmy twierdzili. Przecięcie Gospodarstwo zaś jest wolne tylko, o ile ma 

przez Niemcy wszelkich a tak naturalnych sto- | dostęp do wolnych dróg, to znaczy do morza. 

sunków handlowych Prus Wschodnich z Polską, | Zdawało nam się, że tę prawdę dobrze rozumie- 

oczywiście przyczynia się do gospodarczego osa- | my.—a wszystkim nam jeszcze coraz bardziej 
oczy się otwierają na bezmierne znaczenie dostę- 


motnienia tak kraju, jak przedewszystkiem portu 
pu do morza dla gospodarstwa krajowego. Pod 


królewieckiego. oda 
 Świadomym fałszem jest skarga, jakoby Pru- |tvm względem właśnie Niemcy, narzucając nam 
przeciw naszej woli wojnę celną, dużo nas nau- 


sy Wschodnie swoje gospodarcze trudności za- ( 
wdzięczały odcięciu od Rzeszy. Poza gołosłow- | czyli. Jeszcze do r. 1924 wywóz nasz morski wy- 
nosił tylko 0.1 całości, prawie zaś połowa całego 


nem twierdzeniem w całej prasie niemieckiej — ) lowa 
nie spotkałem jeszcze na liczbach opartej argu- | naszego I dowozu i wywozu szła do Niemiec. Mo- 
że trwając w wydeptanych dawnych ścieżkach 


mentacji. W rzeczywistości ruch tak towarowy, wydepta:! ! 
jak osobowy pomiędzy Prusami Wschodniemi a | handlowo uzależnialibyśmy się dotąd coraz bar- 
dziej od Niemiec. Zmuszeni wszakże zamknięciem 


Rzeszą odbywa się z taką swobodą, że po długo- liemiec. Zi e Z ; 
granicy niemieckiej, dopiero odważyliśmy się sa- 


letniem dzisiaj doświadczeniu z niemieckiej stro- | 8r 
ny nie umiano wytknąć ani jednej skargi na ja-| mi wypłynąć na morze. Fakt ten doniosły wpro- 
kiekolwiek trudności tranzytowe. przeciwnie — | wadził nas w bezpośrednie handlowe stosunki z 

Anglią, do której wywozimy nasze produkty ho- 


mamy świadectwo, pochodzące od wysoko posta- A } i 
wionych ekspertów niemieckich o zupełnei swo- | dowlane, do Holandji, do państw Skandynawskich, 
a nawet już sięgamy krajów zaatlantyckich. 


bodzie komunikacii pomiedzy Prusami a Rzeszą. 
Ale, chociażby . rzeczywiście prowincja Dzisiaj już 80 proc. naszego obrotu handlowe- 
wschodnio-pruska znalazła się w gorszem poło- | go idzie morzem. 
żeniu, niż była przed wojną, to jakżeż można po- Popełniamy z pewnością błędy, lecz uczymy 
równać znaczenie lepszych, czy gorszych intere- | się i jest ruch naprzód, W miarę obejmowania 
sów 2-miljonowej prowincji z kwestją bytu czy | handlu poszczególnemi produktami przekonywu- 
niebytu 30-miljonowego państwa. „| jemy się, jaki haracz gospodarstwo polskie płaci- 
"+ Gdańsk także wobec świata nosi obłudną |!0 obcym portom. Do niedawna surowce tkackie, 
maskę krzywdzonego. Ładuje wszakże dzisiaj | idące do Polski, za 500 miljonów szły przez porty 
4-krotnie wiecej, tak pod względem tonażu, jak | niemieckie. Tak samo koloniały tworzyły mono- 
pol tych portów. Samych śledzi sprowadzamy za 


i pod względem wartości, niż przed wojną, kie- vc 
dy był portem małej i ubogiej prowincji, a nawet | 60 mili. W tych towarach cena materjalna wyno- 


w sferach handlowych niemieckich uchodził za 
lichą placówkę (ein fauler Platz). 

Że Gdańsk jest dzisiaj w dużych trudno- 
ściach finansowych, jest dosyć zrozumiałe, zwa- 
Żywszy, że w celach reprezentacji stworzył dla 
jednostki gospodarczej o liczbie mieszkańców 
mniej więcej Poznania — aparat administracyj- 
nv o wiele za wspaniały, że dalej — znowu ze 
względów prestiżowych — odciął się od Polski 
walutą prawie dwukrotnie droższą, a zatem po- 
ciągającą za sobą drożyznę wszelkich Świadczeń. 
Przeniesienie dyrekcji kolejowej z Gdańska do 
Polski da nam oszczedności wysokości 2. milj. 
złotych miesięcznie, Dowód, jak drogiem mia- 
stem jest Gdańsk. co przy dzisiejszych groszo- 
wych kalkulacjach handlowych, musi oczywi- 
ście mieć swoje następstwa. 

. Lecz nie nasza sprawą jest rozwodzić się nad 
losem Gdańska. Musimy wszakże wyzbvć się 
pewnych iluzyi. z jakiemi sie do Wolnego Miasta 
odnosiliśmyv. Zawsześmv wiedzieli, że istnieje 
jeden Gdańsk, jako ośrodek polityki pruskiej, ob- 
stawiony przez odpowiednich ludzi, dla których 
rozwój gospodarczy Gdańska jest zupełnie obo- 
jetny, byle utrzymać placówkę polityczną. Łu- 
dziliśmy się wszakże, że istnieje drugi Gdańsk — 
rodzimy, gospodarczy, do którego mentalności 
prędzej czy później trafi się argumentami zospo- 
darczemi, tembardziej, że tak, jak za dawnych 
wieków, tak i dzisiaj nigdy nie myśleliśmy o tem, 
żeby chcieć go polszczyć, Dzisiaj przekonuje- 
my się coraz bardziej, że ów Gdańsk gospodar- 
czy, jeżeli wogóle istnieje, to jest tak zahukany 
przez polityków pruskich, że nie ma, czy też nie 
-śmie mieć głosu. Gdańsk gospodarczy bowiem 
zrozumiałby, że jego rozwój jest ściśle zależny 
od współpracy z Polską i za wzorem dobrego 
kupca wysilałby się, żeby tę współpracę ułatwić. 
Chociaż bowiem wybudowaliśmy port w Gdyni, 
to państwo takie, jak nasze, powinno mieć kilka 
portów dla wymiany swoich towarów. Już cho- 


) 


ka, którą zamiast obcego mogą wykonać: polski 
inżynier, polski żeglarz, polski kupiec, polski ro- 
botnik. Jeżeli tak jest w czasach kryzysowych, 
to cóż dopiero będzie kiedy wrócimy do normal- 
nych stosunków i każdy mieszkaniec Polski o dru- 
gie tyle więcej towaru obróci. 

Jeżeli już w czasach spokojnych posługiwa- 
nie się obcym pośrednikiem oznacza niewolę go- 
spodarczą, to cóż dopiero przy nailżejszym kon- 
flikcie politycznym. Tak, jak czasu swego Gdańsk 
odmówił nam przeładunku materjału wojenneżo, 
tak samo może każdy obcy port zamknąć 
nam, n. p. dowóz materjałów tkackich, co w kilka 


K. A. P. donosi z Watykanu: © 

Ojciec św. zamianował ks. Kazimierza Bu- 
krabę, proboszcza i dziekana w Brześciu n. Bu- 
giem biskupem djecezji pińskiej, osieroconej po 
zgonie Ś. p. ks. biskupa Łozińskiego. 

Nowy biskup-ordynariusz piński urodził się 
w r. 1885 w z. grodzieńskiej. Seminarjum duchow- 


Z AMBASADY FRANCUSKIEJ 
Z okazii święta narodowego w dn. 14 b. m. ambasador 
Francji i pani Laroche przyjmować będą kolonię francuską 
w pałacu Ambasady (Al. Ujazdowska 31) od g. 1 pp. 


POWRÓT PROF. MŁYNARSKIEGO Z GENEWY 

Powrócił z Genewy prof. Feliks Młynarski, który brał 
udział w nadzwyczajnej sesji Komitetu Finansowego Ligi 
Narodów. i 


POSIEDZENIE KOMISJI KONTROLI 

DŁUGÓW PAŃSTWOWYCH 

Wczoraj w Min. Skarbu, pod przewodnictwem sena- 
tora Augusta Popławskiego odbyło się posiedzenie komisji 
kontroli długów państwowych. 

Na posiedzeniu tem komisja przyjęła do zatwierdzają- 


+) Przemówienie, wygłoszone wczoraj podczas wiel- 
kiej manifestacji na Placu Marsz. Piłsudskiego. 
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tygodni mogłoby Polskę doprowadzić do przy- 
musowej zupełnie sytuacji. 

Nieprawdą jest, co się często twierdzi, że Pol- 
ska nie doceniała nigdy co znaczy dostęp do mo- 
rza. Wszakże Polska w w. XV prowadziła dwie 
krwawe wojny, z tych jedną trzynastoletnią o do- 
stęp do morza, od którego przez krzyżaków zo- 
stała bezprawnie odcięta. Kanclerz Zamoyski stre- 
ści! w XVI w. swój testament polityczny w sło- 
wach: „Trzymajcie się morza“. Ale naród rolni- 
czy morza nie doceniał. I dopiero ciężkie nauki hi- 
storji nam oczy otwierają. Fryderyk II, król pru- 
ski czasu swego oderwał od Polski Pomorze. Byi 
to pierwszy rozbiór Polski. 


W swym testamencie politycznym zaznacza: 
„że panem Polski jest ten, kto ma Gdańsk, a nie 
król w Warszawie*. I rzeczywiście, po odcięciu 
Polski od morza przyszło automatycznie zajęcie 
w drugim rozbiorze Poznania, a trzecim War- 
szawy. 

_ I Bismarck w swych pamiętnikach stwierdza, 
że dla niezależnego Państwa Polskiego posiadanie 
ujścia Wisły jest koniecznością życia. Oto nauki. 
czerpane ze słów tych największych naszych w 
historji krzywdzicieli! 

To też Niemcy w ostatnich czasach już nie 
probują nam wytłomaczyć, że Polska wcale nie 
potrzebuje dostępu do morza. Inną obrali taktykę 
i czestują nas portami obcemi. Były długie per- 
swazje o skierowaniu handlu polskiego do morza 
Czarnego, gdzie Rumunia „z pewnością” chętnie 
przyzna nam wolny port. 


Mówiono o Salonikach, o Trieście, aż naresz- 
cie podaje się nam, jako wersje rzekomo zunełnie 
już między państwami uzgodnioną, że Polska 
wzamian za Pomorze i Gdańsk ma dostać Kłaj- 
pedę. t. j. port o ludności niemieckiej, przydzielo- 
ny Litwie. Częstowanie obcą własnością jest bar- 
dzo wygodne, ale czy się rzeczywiście ma nas za 
tak dalece dziecinnych, żeby się dać wziąć na ta- 
kie plewy? Port o ludności obcej połączony z Pol- 
ską — kraj o ludności obcej i niechętnie do Polski 
usposobionv w razie najmniejszezo zatareu odra- 
zu ulega odcięciu od macierzy. Dostęp do morza 
jest tylko wtenczas własny, kiedy ludność jest 
własna, tak jak ludność pomorska, która pomimo 
trudnych warunków, w jakich żyje. jest jedną z 
najwierniejszych Rzeczypospolitej Polskiej. 

Niemcy nazwali krai pomorski „korytarzem* 
i marzeniem ich byłoby dostać znów albo cały ko-. 
rytarz, albo przynajmniej Gdańsk, jako klucz od 
tego korytarza. 


Symbolicznie oddanie klucza jest oddaniem 


\ własności. Ktoby chciał Polskę odciąć od jej wła- 
si 60, a czasem 50 proc. Resztę stanowi praca ludz- | snego, t. j. polskiego morza, to iakby chciał zamk- 


nąć swoim kluczem dom, w którym mieszka. 


Niemcy maja różne metodv, których trzeba 
się od nich uczyć. gdyż udaja sie nadspodziewa- 
nie. Do tych metod należy ciagłe powtarzanie jed- 
nego, chociażby błednego twierdzenia. Sami łat- 
wo się przejmują wiarą, a czasem nawet udaje im 
się te wiarę i postronnym zaszczepić. 

My, idąc za takim przykładem, powtarzamy 
sobie o że: Nasza wolność to wolne i własne 
morze | 


Dr. Leon Janta-Połczyński 
b. minister Rolnictwa 


PIŃSKI 


ne ukończył w Petersburgu, tamże został wyświę. 
cony na kapłana w r. 1909. Dziekanem brzeskim 
został mianowany w r. 1928. Ks: biskup-nominat 
Bukraba znany jest szerszemu ogółowi, a zwła. 
szcza na ziemiach wschodnich, jako gorliwy pa: 
sterz i nieustraszony pracownik na niwie ojczy- 
stej. 


Na widowni 


| ce wiadomości sprawozdanie Urzędu Pożyczek- Państwo. 


wych zarówno wewnętrznych, jak i zagranicznych, oraz 
gwarancyj Państwa za I-sze półrocze r. b. Ponadto do 
podpisania obligacyj 7 proc. Pożyczki Kolejowej komisja 
wyznaczyła pp. sen. Marcina Szarskiego i pos. J, Hołyń. 
skiego. 


KOMISJA EKSPERTÓW LIGI NARODÓW 

W GDANSKU a 
Do Gdańska przybywa dn. 13 b. m. komisia eksper- 
tów Ligi Narodów, złożona z 5 osób: dwuch prawników, 
dwuch ekonomistów i jednego specjalisty do spraw porto 
wych. Komisja ta wyłoniona została przez Ligę Narodów 
w wyniku sporu, jaki toczył się między senatem W. M. 
a rządem polskim co do rozmiarów wykorzystania portu 

gdańskiego przez Polskę. i l 
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Wyniki Konferencji Lozańskiej 


„DZIEŃ POLSKU, 


z polskiego punktu widzenia 


WYWIAD Z MINISTREM A. ZALESKIM 
= Wobec zakończenia prac konferencji w Lozannie przed-, przyczynić się do tak niezbędnego dla Polski ogólnego 


stawiciel agencji „Iskra“ 
Zagr. p. Augusta Zaleskiego, z prośbą o sprecyzowanie 
polskiego punktu widzenia na rezultat tej konferenciji. 
minister Zaleski oświadczył, co następuje: 

— Wydaje mi się, że konferencję lozańską należy 
traktować jako pierwszy akt zakrojonej na większą skalę | 
akcji, malącej na celu ustalenie | — o ile możności — 
usunięcie przyczyn obecnego Światowego kryzysu g0spo- 
darczego. Pierwszy ten akt prawie w zupełności był wy- 
pełniony kwestją odszkodowań wojennych. 

Jak zawsze w tego rodzaju sprawach, gdzie ścierają | 
się tak przeciwne sobie interesy, jedynym sposobem zała- | 
twienia sporu jest kompromis, a przy kompromisie znów 
zawsze jest najłatwiejszą rzeczą jego krytyka, gdyż każ- 
dy z uczestników dyskusji musi się czegoś zrzec. | 

Polska w kwestji odszkodowań nie była prawie zu-| 
pełnie zainteresowana bezpośrednio i dlatego — stojąc zag: | 
la od tej części pracy konferencji, możemy z zupełną bez- : 


zwrócił się do ministra Spraw | uruchomienia kredytów. 


Ale i poza tą kwestją poruszono w Lozannie szereg 


P.|spraw, które, o ile ich załatwienie powiedzie się, będą nie- 
,wątpliwie miały dla nas znaczenie. 
; ogólną konferencję gospodarczą, wyznaczono już częścio- 


Postanowiono zwołać 


wo komitet przygotowawczy dla tej konferencji, porucza- 
jąc iej zrealizowanie i dopełnienie komitetu wykonawcze- 
go Radzie Ligi Narodów. Do powodzenia tej konferencii 
przywiązuję wielką wagę. Nietyłko -jej postanowienia 
merytoryczne mogą mieć znaczny wpływ na rozwój sy- 
tuacji gospodarczej świata, ale samo jej powodzenie lub 
niepowodzenie niewątpliwie oddziała na przyszłość Ligi 
Narodów wogóle, a na jej stanowisko jako czynnika go- 
spodarczego w szczególności, 

"Niestety, musimy stwierdzić, że na polu zOśnodiczaki 
mało miała Liga Narodów powodzenia. Nie chcę niczego 
krytykować. Może niepowodzenia dotychczasowe były 
koniecznością, od samej Ligi Narodów niezależną. Nie- 


12 lipca 1932 r. 
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Kampanja przedwyborcza w Niemczech 
(.. LOZANNA HASŁEM WALKI Z RZĄDEM i 


Sytuacja rządu von Papena w przededniu wyborów dó 
Reichstagu stała się niezmiernie trudna z powodu wyty* . 
kania mu tak ze strony hitlerowców, jak i ze strony opo" - 
zycji centrowej i liberalnej ugody lozańskiej. Goebbels od- 
mówił rządowi publicznie prawa reprezentowania „społe- 
czeństwa i podpisywania układów, wiążących naród nie: 
miecki. Hitler na wielkim wiecu w Berchtesgaden oświad- 
czył wręcz, iż narodowi socjaliści trwają przy swojem żą: 
daniu niepłacenia żadnego „haraczu“, l 

Natomiast b. prezes Reichstagu, dr. Schacht, wypowie« 
dział się z uznaniem o lozańskiej polityce von Papena. 

Trudno przypuścić, by umowa lozańska mogła być ra- 
tyfikowana przez przyszły Reichstag wbrew centrum, Bà- 
warczykom i nar.-socjalistom. f 

Na specjalnej konferencji prasowej kanclerz tzasadniał 
konieczność ugody lozańskiej, powtarzając argumenty ze 
swojego przemówienia radjowego i podkreślając zwłaszcza 
szkody, jakie wynikłyby dla Niemiec z zerwania rokowań. 
Zdaniem von Papiena, przyrzeczone 3 miljardy są niebar= ` 


stronnością przyznać, iż osiągnięte rezultaty uznać należy | mniej jednak fakt pozostaje faktem. To też wszyscy, ko- | dzo realne, bo uzależnione od decyzji Banku Rozrachunków 


za zadowalające dla wszystkich stron zainteresowanych. 


mu autorytet Ligi leży na sercu, powinni przyczynić się | 


Międzynarodowych co do ich realizacji, a więc i powrotu ' 


O ile jednak zainteresowania nasze bezpośrednio w Od-| do tego, aby to obecne i bezwątpienia największe gospo- zaufania do równowagi gospodarczej Niemiec na rynku 
szkodowaniach są małe, o tyle pośrednie skutki załatwie- | darczo przedsięwzięcie Ligi było uwieńczone powodzeniem. światowym. Kanclerz przestrzegł jednak przed podważa- 


nia tej sprawy mogą być dla nas ważne. Ostateczne bo- | 
włem wejście w życie układu lozańskiego zależne jest d, 
dojścia do porozumienia z Ameryką w sprawie długów wo- 
jennych, a uregułowanie tej sprawy dotyczy nas pod- 
wójnie. 

Z jednej starony sami jesteśmy obciążeni pewnemi 
długami wojennemi, choć — stosunkowo do innych nie- 
wielkiemi, ale zawsze przy dzisiejszych warunkach budże- 
towych, dość uciążliwemi. Z drugiej strony zaś istnieje 
uzasadniona nadzieja, że z chwilą uregulowania kwestii 
odszkodowań I długów wojennych, sytuacja finansowa 
świata ulegnie pewnej poprawie I pociągnie za sobą „Od- 
mrożenie” kredytów w tych państwach dłużniczych, które 
płacić .swych zobowiązań nie są w stanie, co powinno 


PRZECIWKO ZAKUSOM NIEMIECKIM 


POTĘŻNA MANIFESTACJA STOLICY 


` Wczoraj, o godzinie 6-ej wieczorem, na Placu Mar- 
szałka Piłsudskiego, odbyła się imponująca manife- 
stacja ludności stolicy na rzecz Śląska, Pomorza i Poznań- 
skiego dla zaprotestowania przeciwko zamierzeniom re- 
wizjonistycznym Niemiec. 

“Plac Marszałka Piłsudskiego wypełniły wielotysięczne 
rzesze ludności Warszawy. Około cokołu pomnika ks. J. 
Poniatowskiego po obu stronach trybuny dla mówców t- 
stawiły się poczty sztandarowe przeszło 100 „organizacyj, 
stowarzyszeń i związków. 

Wiec, któremu przewodniczył wice-prezes Federacji 
Polskich Związków Obrońców Oiczyzny, p. J. Gościński, 
rozpoczął mocnem e auhia prezes Federacji, gen. 
R. -Górecki. 

Zkolei wygłosił przemówienie b. minister Janta-Poł- 
czyński: przemówienie to zamieszczamy na czele numeru. 

Następnie. przemawiali: przedstawiciel związku ociem- 
niatych inwalidów wojennych, mir. Wagner, w imieniu ro- 
botników Wł. Mendzin, w imieniu Zw. Legjonistów, Mar- 
jan Malinowski, w imieniu młodzieży akademickiej L. Sta- 
churski, przedstawiciel młodzieży robotniczej i rzemieślni- 
czej St. Dąbrowski. 

Po przemówieniach, wśród burzliwych oklasków u- 
chwalono następujące rezolucje: 

Zebrani w dn. 11 lipca na PI. Marsz. J. Piłsudskiego 
mieszkańcy stolicy protestują przeciwko coraz częstszym 


"KRONIKA ZAGRANIE 


(Według telegramów własnych i agencyjnych) 


Obrady genewskie 


Delegacje na konferencję rozbrojeniową usilnie stara- 
Ją się o uzgodnienie rezolucji zasadniczej, mogącej zakoń- 
czyć przedwakacyjny okres obrad. Projekt angielski 
opiera się o plan Hoovera, żąda jednak międzynarodowej 
komisji kontroli oraz zastrzega się przeciw przesadnym 
tendencjom zlikwidowania wszystkich czołgów, ciężkiej 
artylerji i lotnictwa bombowego, wskazując na zadanie pa- 
e dośc z AE w terenach mandatowych, kolonjalnych 


FRANCJA 


POSIEDZENIE IZBY DEPUTOWANYCH w sprawie 
sanacji budżetu było zakłócone awanturami komunistów 
przeciw min. Palmade, który przedstawił ciężką sytuację 
skarbu państwa wobec deficytu 67% miljardów. Rezerwy | 
20 miljardów fr. z r. 1920 są już wyczerpane. Żądał on 
uchwalenia rządowego projektu  oszczędnościowego, 
wbrew stanowisku komisji finansowej, wskazując m. in. 
na niemóżliwość oszczędzenia więcej, niż 14 miljarda w 
budżetach obrony narodowej, bez szkody dla bezpieczeń- 


stwa kraju i przestrzegał przed „rozbiciem pochodu demo= | wiedziana została w izbie gmin przez przywódcę konser- 


Wreszcie należy wspomnieć o mianowaniu odrębnej 
komisji do zajęcia się sprawą gospodarczego położenia | 
państw w centralnej i wschodniej Europie. Nie będzie od 
rzeczy wspomnieć, że powzięte przez konferencję w tej 
sprawie postanowienia w znacznej części odpowiadają Su- 
gestiom delegacji polskiej, wyłożonym w memorandum fna- 
szem, złożonem konferencji, W ogólnych zarysach idee 
tego memorandum opierają się na tych samych przesłan- 
kach, na których opieraliśmy się swego czasu, biorąc inl- 
cjatywę zwołania bloku państw rolniczych. To też uwa-' 
żam, iż pierwszym krokiem, jaki winniśmy teraz uczynić 
powinno być ponowne zwołanie tego bloku. Z tą inicjaty=- 
wą pragnę w jaknajkrótszym czasie wystąpić do państw: 
zainteresowanych — zakończył p. minister Zaleski, 


zakusom niemieckim, dążącym do oderwania przywróco- 
nych Polsce, dzięki sprawiedliwości dziejowej, rdzennie 
polskich ziem zachodnich i ślubują, że w razie potrzęby na 
każdy zew Rzeczypospolitej staną wszyscy razem jak je-- 
den mąż w obronie całości naszej Ojczyzny. 

„Każdą rękę, która wyciągnie się po choćby najmniejszą 
cząstkę Świętej Ziemi Polskiej — złamiemy. - 

Ponadto wiec wśród burzliwych oklasków uchwa- 
lit wysłać depeszę do P. Prezydenta Rzplitej, Marszałka 
Piłsudskiego, oraz wojewodów śląskiego, poznańskiego i 
pomorskiego. 

Na zakończenie wiecu odegrano i odśpiewano „Rotę“, 
„Warszawiankę* i „Pierwszą Brygadę“. Manifestacja mia- 
ła charakter spokojny i poważny. 

Po zamknięciu wiecu utworzył się pochód, który ru- 
szył w kierunku Belwederu. Do manifestantów przyłączy- 
ły się tłumy publiczności. Poważny nastrój wiecu i mani- 
festacji zakłócony został przez pewne grupy uczestników, 
odznaczaijących się widać zbyt gorącą krwią. - W paru 
miejscach doszło do niepotrzebnych incydentów. Część 
manifestantów na ul. Pięknej, wznosząc wrogie. okrzyki, 
usiłowała przedrzeć się pod poselstwo niemieckie, czemu 
przeszkodziła policia, która rozpędziła manifestantów, bę- 
dąc zmuszona do użycia pałek gumowych. W kinie „Pala- 
ce“, gdzie wyświetlają film niemiecki, wybito -szyby. 
Dwuch sprawców tej niemądrej burdy aresztowano. 


ANA 


' 
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itd. Delegacja francuska żąda też ustalenia ogramczeniá 
budżetów wojskowych. 

,. W czwartek Rada L. N. wyznaczy rzeczoznawców na 
konferencję ekonomiczną i monetarną, w myśl uchwał ło- 
zańskich. i 

Komitet rozbrojenia moralnego obradował nad wycho-f: 
waniem pacyfistycznem młodych pokoleń. 


kracji o niewzruszalne skały deficytów budżetowych“. 
Lasteyrie imieniem prawicy zwalczał redukcję kredytów 
na obronę narodową. 

NURKOWIE WŁOSCY ZANIECHALI PRÓB RATO- 
WANIA „PROMETEUSZA“. Min. marynarki pomimo to 
kontynuuje prace ratownicze. Ma być ogłoszona żałoba 
narodowa, co spowoduje ograniczenie do minimum uroczy- 
stości 14-go lipca. 


w. BRYTANJA. ! 
OSTRA KRYTYKA UKŁADU LOZAŃSKIEGO wypo- 


niem praworządności międzynarodowej, kwestlonowaniem 
obowiązujących traktatów z podpisem Niemiec, Zdaniem. 
kanclerza nie może już być mowy o odpowiedzialności mo=_ 
ralnej Niemiec za wywołanie wojny i obowiązywaniu czę* 
ści VIII Traktatu Wersalskiego, co „jedno z mocarstw“ ja- 
koby „uznało“. Osiągnięcie równouprawnienia Aitne 
nie powinno obecnie nastręczyć trudności. 


watystów Winstona Churchilla, który ubolewał nad jedno-- 
stronnem zwycięstwem Niemiec oraz nad pogorszeniem: 
stosunków ze Stanami Zjednoczonemi -przez utworzenie 
przeciw nim wspólnego frontu mocarstw . europejskich. 
Min. Chamberlain bronił rządu, czyniąc m. in. aluzję de. 
uzgodnienia w Lozannie z amerykańskimi mężami stanu: 
taktyki w sprawie długów wojennych. 


„ZAOSTRZENIE SIĘ ZATARGU ANGIELSKO-IRLANDZ- 
KIEGO nastąpiło naskutek opublikowania przez namiestni- 
ką królewskiego, gubernatora Mac Neila, korespondencii, 
prowadzonej z premierem irlandzkim. Sprawa opubliko- 
wania jednostronnego korespondencji z de Valerą przez gu: 
bernatora uważana jest za fakt niepraktykowany w zwy*- 
czająch konstytucyjnych angielskich dominiów, gdyż król 
ani jego przedstawiciele w dominiach nie publikują samo- 
dzielnie aktów i korespondencji państwowej bez kontrasy- 
gnaty lub zgody gabinetów. Postępek Mac Neila wywołał 
poważny zatarg konstytucyjny, b. niedogodny w obecnej 
sytuacji dla korony brytyjskiej. 

Gabinet irlandzki może wprawdzie zwrócić się do kró- 
la z prośbą o odwołanie Mac Neila i wyznaczenie nowego 
namiestnika, ale de Valera tego oczywiście nie uczyni. 
ignorując z zasadniczych względów stanowisko generalne- 
go gubernatora. Król zaś będzie w wielkim kłopocie, chcąc 
wyznaczyć nowego namiestnika, co powinno nastąpić w 
porozumieniu z rządem danego dominium. Niewyznacza- 
nie zaś wogóle namiestnika pozbawiłoby Irlandię łącznika 
z koroną brytyjską ! oznaczałoby zerwanie wszelkich nici 
konstytucyjnych pomiędzy Wielką Brytanią a Irlandią. 


RELGJA | 
STRAJK GENERALNY został ogłoszony przez partję 
socjalistyczną w Charleroi. Minister Spraw Wojsk. Cro- 
kaert zagroził ogołszeniem stanu wyjątkowego. Dla wzmo- 


„cnienia garnizonów w okolicach, objętych strajkiem, wy- 


słano kilka pułków wojska. Dokonano kilkudziesięciu aresz- 
towań komunistów. Rozruchy powtarzają się. Zraniono m. 
in.. kiłku właścicieli kopalni. Wiele osób zmarło w szpita: 
lu od ran. Wojsko obsadziło zakłady użyteczności publicz 


"| nej i ważniejsze fabryki į kopalnie. Rozruchy, jak stwier. 
| dzono, były wywołane na bezpośredni rozkaz z Moskwy. 


: AUSTRJA wą 

STAN ZDROWIA KS. SEIPLA poprawił się. Kanclerz 
Dollfuss į prezydent Banku Narodowego, dr. Klenbóck od- 
wiedzili b. kanclerza w sanatorium w Pernitz. Rozmowy 


dotyczyły głównie rokowań lozańskich. 


LITWA 


TRYBUNAŁ HASKI wznowił rozprawę w sprawie za: 
targu litewsko - niemieckiego o Kłaipedę. Przedstawiciel 
Francji, poparty przez innych członków sądu zarzucił Li: 
twie złamanie konstytucji kłajpedzkiej. 


BRAZYLJA 


'ROKOSZ wybuchł w stanie San Paulo przeciw prezy- 
dentowi Vargasowi. Rokoszanie maszerują na Rio de Ja- 
neiro. 


PERU 
O WSPÓLNY FRONT PRZECIW KOMUNIZMOWA 
Rząd peruwiański, po zlikwidowaniu rokoszu komunisty* 
cznego u siebie, zwrócił się do innych państw południowo» 
amerykańskich o0- podjęcie wspólnej walki z A 
komunistyczną. * 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 


Wtorek dn. 12 lipca 


DZIŚ: Jana Gwalberta Op. JUTRO: Małgorzaty 
Wschód słońca 3.30, zachód słońca 19.52 
Ubyło dnia 0.23 

Wschód księżyca 14.19, zachód księżyca 23.0 
Długość dnia 16.22 


— MN 


OGÓLNE 


'— ZJAZD LEGJONISTÓW 
Zarząd Główny Związku Legjonistów Polskich komuni- 
kuje, że tegoroczny Walny Zjazd Legjon'stów odbędzie się 
w Geya w niedzielę, dnia 14 sierpnia r. b. 


— URLOP KOMENDANTA GŁÓWNEGO POLICJI 

Komendant główny policji, płk. J. Maleszewski, wyjechał 
na kilkutygodniowg kurację, Zastępować go będzie zastępca 
komendanta głównego, nadinspektor J'"ljusz Geib, 


— NOWA ORGANIZACJA M. S. W. 

W związku z przeniesieniem z min. Spraw Wewn. depar- 
tamentu służby zdrowia, oraz włączeniem do tegoż min. dep. 
budowlanego b. min. Robót Publ. wydany został nowy sta- 
tut organizacyjny M. S. W. 

Na podstawie nowego statutu M.S. W. dzieli się na czte- 
ry departamenty: polityczny, samorządu, administracyjny i 
techniczno-budowlany, oraz gabinet ministra, biuro personal 
de, biuro wojskowe i biuro aprowizacvjne. 


— OBRADY POLSKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA 

W dn. 16 b. m. odbędzie się w Warszawie posiedzenie 
kemisji finansowo-budżetowej komitetu głównego Polskiego 
Czerwonego Krzyża wraz z przedstawicielami wszystkich 
okręgów P. C. K. z całej Polski. Obradom przewodniczyć bę- 
dzie prezes P. C. K, b. min. Darowski, 


— W SPRAWIE UBEZPIECZENIA PRACOWNIKÓW 
UMYSŁOWYCH 

Dziś odbędzie się w Warszawie posiedzenie rady zarzą- 
dzającej Zw. Zakładów Ubezpieczeń Prac. Umvsł. Obradom 
przewodniczyć będzie prezes rady, b. min. Gustaw S'mon, 
Na porządku dziennym posiedzenia znajdują się m. in. sprawa 
opracowanego przez specjalną komisję projektu nowelizacji 
rozporządzenia Prezydenta Rzpltej o ubezpieczeniu pracow- 
ników umysłowych. 


— KURS W SZKOLE SZYBOWCOWEJ W POLICHNIE 

W dniu 15 sierpnia rozpocznie się w szkole szybowco* 
wej w Polichnie trzeci kurs pilotażu na szmolotach bezsilni- 
kowych, organizowany przez A*roklub Warszawski. 


— WYDATKI I DOCHODY POCZT I TELEGRAFÓW 

Dochody poczt i telegrafów w kwietniu r. b. wyniosły 
ogółem 17.140.000 zł. Dochody poczty i telegrafu 16.751.000 
zł. (opłaty pocztowe 10.079.000 zł., telegraficzne 672.000 zł., 
telefoniczne 4.053.000 zt., inne 1.947.000 zł.), dochody ridis 
telegrafu 283.00) zł. Wydatki poczt i telegrafów pochłonęły 
ogółem 23.929.000 zł. Wydatki wynosiły: poczty i telegrafu 
22.058.000 zł. (utrzymanie personelu 15.706.000 zł., utrzyma- 
nie ruchu 6.352.000 zł.), wydatki radjotelegrafu 167.000 zł. 


MIEJSKIE 


— ODSTĄPIENIE GRUNTU PAŃSTWOWEGO WAR- 
SZAWIE 

Ogłoszor e zostało rozporządzenie rady ministrów, na 
mocy którego rząd odstępuje gminie m. st. Warszawy pod |. 
zabudowę domami mieszkalnemi grunt, stanowiący własność 
skarbu państwa, położony pomiędzy ulicami Klonową, Cho- 
cimską i Skolimowską, o powierzchni ponad 1650 m. kw. 


Cena gruntu wynosi blisko 110.000 zł. i spłacona będzie 
skarbowi państwa przez gminę m. st. Warszawy w równych 
ratach rocznych w przeciągu 5-ciu lat przy POLERAT 
6 proc. w- stosunku rocznym. y 


— WYNAJEM LOKALI NA SZKOŁY 

Na potrzeby szkót powszechnych magistrat postanowił 
wynająć lokal na 4 i 5 piętrze w domu Mt 18 przy ul. Kró- 
lewskiej i dwupiętrowy dom murowany przy ul. 0 
wras z oddzielnem boiskiem od ul. Równei. 


— WYSTAWA „TANI DOM WŁASNY" 

Dn. 16-go b. m. zostanie otwarta na polach Bielańskich, 
organizowana przez Tow. reformy mieszkaniowej wystawa 
„Tani Dom Własny*. Wystawę będzie można zwiedzać od 
16-go w soboty od podz. 4 — 8 ata 1 w niedziele od 10 
rano do 8 wiecz. 


— DRUKI NIEPERJODYCZNE W POLSCE 

Według ostatnich zestawień statystycznych, w ciągu ro- 
ku ubiegłego ukazało się w Polsce 11.313 druków nieperjo- 
dycznych w ogólnym natładzie 37.142.000 egzemplarzy. 
` Z ogólnej liczby wydawnictw 8.949 ukazało się w języku 
polskim, 277 w polskim i obcym, 342 w ukraińskim, 33 w 
białoruskim, 220 w niemieckim, 920 w żydowskim, 211 w he- 
brajskim, 117 w rosyjskim, 97 we francuskim, 45 w łacińskim, 
oraz 102 w innych językach. 

Wśród tych wydawnictw znajduje się 2.097 prac nauko- 
wych, 1.239 utworów literatury pięknej, 577 podręczników, 
1.744 wydawnictw popularno-naukowych, Oraz 5.656 dokue 
mén ów życia społecznego. 

— OBNIŻENIE CENY MIĘSA I WĘDLIN 

Na skutek porozimienia między komisarjatem Rządu, a 
techem rzeźników i wędliniarzy, w połowie miesiąca bieżą- 
cego ceny mięsa i wędlin spadną od 7—10 proc, 


` Przedwczoraj zdarzył się ponownie niesłychany Wy- 


„DZIEŃ POLSKE, 
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Znów szykany Polaków w Gdańsku 


padek szykanowania ludności polskiej w Gdańsku. Miano 
wicie polski „Związek byłych wojaków“ zorganizował nie- 
dzielną wycieczkę statkiem po Wiśle do wioski Piekło, po- 
łożonej na obszarze w. m. Gdańska. W wycieczce wzięło 
udział około 400 obywateli polskich i gdańskich. Orga- 
nizatorzy zawiadomili o projektowanej wycieczce kom- 
petentną w tym wypadku gdańską dyrekcję ceł ; uzyska- 
li od niej zezwolenie na lądowanie w Piekle. 

Kiedy wycieczka około godz. 3-ei pop. podjeżdżała 
"do brzegu, spostrzeżono ze statku, że kilku celników i 
wiejskich żandarmów (t. zw. landidgrów), rozpędza. zbie- 
rających się na brzegu Polaków, mieszkańców Piekła, 
którzy wyszli na powitanie wycieczki. Widząc zbliżający 
się do brzegu statek, celnicy i żandarmi zaczęli krzyczeć 
w. jego strone, że lądowanie jest wzbronione. Ponieważ 
komitet wycieczki miał zgodę władz gdańskich na wyłlą- 
dowanie, a nawet zobowiązał się opłacić dietę celnika 
pełniącego służbę w Piekle, jeden z organizatorów wy- 
cieczki, polski inspektor celny Kapuściński, kazał przybić 
do brzegu, ażeby — jak sądził — nieporozumienie z cel- 
nikami gdańskimi wyjaśnić. Do wysiadającego na brzeg 


inspektora Kapuścińskiego, Żandarm gdański wymierzył 
pistolet, wołając, że nie wolno wysiadać. Kapuściński wy* 
„legitymował się obecnemu przytem gdańskiemu urzędni- 
kowi celnemu j zażądał od niego urzędowego -wyjaśnienia. 
W odpowiedzi usłyszał, że jest rozkaz władz gdańskich; 
ażeby nie dopuścić do wylądowania wycieczki polskiej. 
Wobec tego p. Kapuściński, uspakajając niesłychanie 
wzburzonych tem traktowaniem uczestników wycieczki, 
kazał kapitanowi statku zawrócić w kierunku Gdańska. 
Należy dodać, że na brzeg w Piekle została wypuszczona 
tylko rodzina celnika niemieckiego, którą wycieczkowicze 
z sobą zabrali; pozostałym oświadczono, że Polakom wy- 
siadać nie wolno. 


Rozgoryczeni i oburzeni Polacy, zebrant na brzegu, 
zaczęli wznosić okrzyki na cześć Polski | Śpiewać pieśni 
polskie, za co zostali w brutalny sposób rozpędzeni przeź 
żandarmów gdańskich. Na powrotnej drodze statek obrzu- 
cono kamienlami przy szluzie „Einlage“, przyczem jeden 
z wycieczkowiczów został ugodzony kamieniem w plecy. 
„Przez cały czas wycieczce towarzyszyli, jadący brzegiem 
Wisły na rowerach policjanci gdańscy. (Iskra). 


Rada Miejska 


è i a ` OSTATNIE POSIEDZENIE PRZEDWAKACYJNE 


(n. n.). 


oszczędności 


Konieczność przeprowadzenia daleko idących, opinii 
przez zrównanie zarobków pracowników | na 


na pokrycie deficytu nałożyć należy. :podatk] 
warstwy posiadające oraz podnieść doty ohe grao we 


miejskich w wydziałach administracyjnych i przedsiębior- | opłaty zwłaszcza w rzeźni miejskiej. 


stwach miejskich, sprawiła, że przed rozpoczęciem wczo- 
rajszego posiedzenia Rady Miejskiej zgromadziły: się dość 
liczne grupy pracowników tramwajowych, którzy: głośno 
manifestowali przeciwko obniżeniu ich zarobków. Mani- 
festantów rozproszyła policja, uniemożliwiając im żamie- 
rzone wtargnięcie na galerję sali obrad. 

Ten nastrój opozycii udzielił się jednak aE or czę- 
ści radnych, zwłaszcza ugrupowań lewicowych, którzy nie 


omieszkali przy każdej sposobności dawać wyraz swemu | 


nieprzejednanemu stanowisku względem władz miejskich 
oraz „burżuazyjnej większości Rady Miejskiej. 
Najbardziei ożywione 


Po przemówieniu p. prezydenta Słomińskiego więk: 
szość Rady Miejskiej przyjęła wnioski Magistratu wraz z 
wnioskami komisji finansowo-budżetowej, zatwierdzające- 
mi zredukowany budżet miejski oraz żądającemi przedsta- 
wienia w terminie 3-miesięcznym pokrycia na 1.500.000 zł. 
deficytu zeszłorocznego oraz .1.500.000 zł. deficytu przy 
likwidacji historycznego Wydziału Zaopatrywania. 

Wnioski w sprawie teatralnej, referowane przez wice- 
prezesa M. Mayzla, po przemówieniu prezydenta Słomiń- 
skiego odłożone zostały do czasu zakończenia prac przeż 
specjalną komisję. Zaznaczyć należy, że w związku ze 


rozprawy wywołała sprawa | sprawą teatralną r. M. Downarowicz, leader radzieckiego 


zmian w budżecie miejskim w myśl wskazówek władzy | klubu przedstawiciel Związków Zawodowych złożył wnio- 
nadzorczej, która nie zatwierdziła uchwalonego przez Radę | sek formalny, wyrażający votum nieufności Magistratowi. 


| Miejską budżetu tegorocznego. Jak wiadomo, budżet zre- | Wniosek ten w myśl obowiązującej stawy, poddany zo- 


dukowany został w wydatkach i dochodach o 1ł miljo- stanie pod głosowanie na następnem kolejnem plenarnem 
nów, przyczem wprowadzono daleko posunięte oszczędno- posiedzeniu Rady Miejskiej, t. j. po wakacjach, 


ści, zmniejszając pensie zarówno w prezydium Magistratu, 


'jak i przedsiębiorstwach miejskich. W myśl rozporządze- 


nia P. Prezydenta Rzplitei skreślono maksymalne uposa- 
żenia dyrektorów przedsiębiorstw mieiskich do -3.400 zł. |. 
wraz ze Świądczeniami, przyczem według tei naiwyższej 


W związku z wczorajszym protestem Warszawy prze- 


|ciwko polityce Niemiec na terenie Gdańska wszystkie pol- 


skie ugrupowania radzieckie — z wyldątkiemr skrałnej le- 
wicy — zgłosiły współną rezolucję, którą odczytano 1: za- 


| protokułowano. Lewicowe ugrupowania żydowskie Bund 


normy uposażeniowei otrzymują wynagrodzenia — według |; pacjej-Sion przez usta swych leaderów r. Ehrlicha 1 


oświadczenia p. prezydenta Słomińskiego — tylko trzej 
dyrektorowie. Wszyscy inni otrzymują stawki niższe. 
Skasowane zostały również wydatki na samochody oraz 
na wyjazdy delegacyjne. Oszczędności te wraz z wydat- 
nem obniżeniem uposażeń pracowników w przedsiębior- 


bezdeficytowe zamknięcie budżetu. Mówcy ugrupowań le- 
wicowych w rodzaju r. Haupy, Altera, Buksbauma doma- 
gali się przywrócenia dawnych stawek zarobkowych dla 
robotników przedsiębiorstw miejskich. Według ich- 


których 
stwach zmniejszyły wydatki o 11 miljonów i pozwoliły z A, 


Buksbauma wystąpiły z własnemi rezolucjami w tej spra- 
wie, które wywołały silne sprzeciwy ze strony polskiej, 
których wyrazem były przemówienia r. Downarowicza i 
Stasińskiego, protestujące przeciwko wyłamywaniu się nie- 
ugrupowań żydowskich z jednolitości frontu w 
sprawach: Qdańska i Pomorza. Na tem został wyczerpa- 
ny porządek dzienny ostatniego przed wakacjami posie- 


! dzenia warszawskiej Rady Miejskiej o godz. 11 m. 30 w 


nocy. 


Z Tentrów 


Z OPERY. Zarząwszy od środy tygodnia bieżącego,, 


rzedstawienia operowe odbywać się będą w teatrze na; przedstawieniach 
Wyspie w Łazienkach. W środę ukaże się egzotyczna,| „Mężowie na urlopie“, 


urozmaicona tańcami efektownemi, opera Bizeta „Poławia- 
cze Pereł". 

W piątek „Faust”. 

NARODOWY. Dziś | jutro głośna, najnowsza ko- 
media Marcelego Paznol'a „Fanny“ w reżyserii dyr. 
Chaberskiego w obsadzie M. Malickiej, Janeckiej, Orwida, 
Samborskiego ij innych. 

POLSKI. Dziś z powodu próby zcodcakijł 
stawienie zawieszone. 

Jutro premjera angielskiei komedii 
t. „Jim i Jill“, w przekładzie Mariana Hemara z 


przed- 


muzycznej p. 
Modze- 


lewską i Bodo w rolach tytułowych. Reżyseruje Al. Wę- | 


komedja|. 
„Adwokat w opałach* OG. Wakefielda z K, Junoszą-Stę-|, 


gierko. 


LETNI. Dziś | jutro _ wesoła, lekka 


powsk!m. M. Gorczyńską, M. Chaveau, Władysławem Gra- 


bowskim, W, Biegańskim, St. Hnydzińskim, W. Rapackim.|- 


W sobotę, dn. 16 lipca wchodzi na repertuar głośna na 
scenach zagranicznych krotochwila Brunona Franka w 
tłómaczeniu Zdzisława Kleszczyńskiego p t „Gwlazdy 
ekranu“ (Nina). Codziennie pod kierownictwem dyr. Cha- 
berskiego odbywają się pełne próby z tei krotochwili. Zna- 
komitą obsadę tworzą pp. Marja Gorczyńska (Nina), Ka- 
zimierz Junosza-Stepowski, Władysław Grabowski (główne 
role męskie). H. Różańska, Grodnicki i inni. 


MAŁY. Dziś į dni następnych doskonała komedja 
Verneuilla p. t. „Orzeł czy reszka“ z Jarkowską, Daczyń- 
skim. Justianem ji In. 

NOWOŚCI. Codziennie operetka Abrahama 
Hawaju*, Rolę ks. Lavi objęła po powrocie z urlopu p. Ja- 
nina Kulczycka. Pozostałe role znajdują wykonawców w 
osobach: świetnej xeni, Grey, gościnnie występującego R. 
Petera, W. Ruszkowskiego, J. Klimaszewskiego i innych. 

BANDA. - Dziś „Murzyn Warszawski* Ant. Słonim- 
skiego z Jaraczem, Kalinówną, W. Malinowska i in. 


. „MORSKIE OKO”. Dziś | jutro rewia „Wesoła po- 


„Kwiat (5 


| dróż” z Kazimierzem Krukowskim, EAA Hala- 
ma, Mankiewiczówną j Parnellem. 

NOWY ANANAS. Rewia „To jest Fuks” po 75-ciu 
schodzi z repertuaru, ustępując rewji 
w której oprócz występującego 
gościnnie Leo Fuksa. oraz Hanki Runowieckiej, wystąpi 
cały zespół z pp. Orską, Dusią, Sozonowicz i w. in. 

TEATR P. SOLSKIEJ W INSTYTUCIE- OCIEMNIA- 


ŁYCH (PI. Trzech Krzyży). Dziś į jutro „Białe fartuszki”, 


Renertuar Kkinołeatrów > 
Apollo (Marszałkowska 106): — „Niewolnice Dan- 
cingu*. z i 
Atlantle — (Chmielna 33): — 
bilem“, 
Capitol — „10 z Pawiaka“. 
Casino (Nowy Świat) — „Zbrodnia“. 
Colosseum — „Cichy Don“. i 
Hollywod — „Tajemnica lekarza*. 
, Majestic — „Kwiat Marakeszu*. , 
: Palace (Chmielna 9) — „Dzielny wojak Szwejk. 
Pan (Nowy Świat 40) — „Rozwódka*, 
 Śwlatowid (Marszałkowska 111) — „Demon miłości” 


„Człowiek, którego za: 


Nekrolonia 
Marja Ines z Rudnickich Piskorowa. Pogrzeb odbę- 


dzie się dn. 12 b. m. na Powązkach, po nabożeństwie w 


kościele św. Aleksandra. k 
Feliks Merunowicz, dr. wice-prezes Dyrekcji B. Q. K,, 
lat 51. Pogrzeb odbędzie się dm.-12 b. m. w Poznaniu. - 
Adam Jankowski, właśc. majątku Unisławice, Pogrzeb 
odbędzie się dn. 13 b. m. w Kłóbce. 
Jan Helimann, wizytator M..W. R. i O. P., lat 49. Po. 


grzeb odbędzie się dn. 12 b. m. na Powązkach, po nabo: 


żeństwie w kościele Zbawiciela. . 
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Otwarcie wystawy rzemieślniczo -przemysłowej 
w Cieszynie 


W ub. niedzielę wojewoda M. Grażyński dokonał 
otwarcia wystawy przemysłowo-rzemieślniczej w. Cieszy- 
nie w obecności -licznych delegatów orzanizacyj rzemieśl- 
niczych i społecznych oraz publiczności. Po powitalnych 
przemówieniach zabrał głos również p. wojewoda, pod- 
kreślając, że poparł z całą życzliwością inicjatywę rze- 
mieślników cieszyńskich, gdyż widzi w ich pracy progra- 
mowe i realne ustosunkowanie się do kryzysu, oraz chęć 
przezwyciężenia go dzięki twórczej zbiorowej i planowej 
pracy. CE; 

Wystawa przedstawia się imponująco i zawiera ekspo- 
naty przeszło 160 wystawców. Nie jest bowiem urządzo- 
na szablonowo, a mnogość wyrobów, które dotychczas 
sprowadzaliśmy z zagranicy z działów: konfekcji, galan- 
terji, wyrobów drzewnych, metalowych, maszyn elek- 
trycznych, daje jej poważną wartość, jako zbiorowej rewii 
przemysłu i rzemiosła cieszyńskiego. 

Wystawa wywołała ogólne zainteresowanie ludności 
miejscowej, która z wielkiem zaciekawieniem ją zwiedza. 
Rada Naczelna Rzemiosła Polskiego wydała odezwę do 
swych członków i zrzeszeń rzemieślniczych, nawołując do 
"zorganizowania wycieczek do Cieszyna w celu zapozna- 
nia się z miejscową wytwórczością, oraz z samą organi- 
zacją wystawy, która winna być przykładem dla grup 
regionalnych rzemiosła, jak należy prowadzić propagandę 
konsumcii. wyrobów krajowych i- pobudzać rzemieślników 
do zdrowego współzawodnictwa. 


Z CAŁEJ POLSKI 


0. W. P. wszczyna awantury 


W 2-im dniu okregowego zjazdu Związku Strzeleckie- 
go odbyła się w Poznaniu na pl. Wolności manifestacja 
przeciwko zakusom niemieckim. 

W czasie manifestacji grupa około 50-ciu członków 
Obozu: Wielkiej Polski, wywołała zamieszanie, demonstru- 
jąc przeciw „Strzelcowi* į rozrzucając ulotki, skierowane 
przeciwko tej organizacji. Mimo jnterwencii oburzonej pu- 
bliczności, bojówkarze O. W. P. nie przestawali zakłócać 
uroczystego nastroju manifestacji, czynnie atakując „Strzel- 
ców“. Wystąpieniom bojowców O. W. P. kres położyła 
policja, aresztując kilkunastu awanturników. 

s s „> , 

Na dworcu kolejowym w Grodzisku bojowcy O. W. P. 
napadli na grupę „Strzelców“, wracających z dorocznego 
zjazdu w Poznaniu. Napastnicy usiłowali rozproszyć grupę 
„strzelecką.  - r> 

Policja zmuszona była i tu interweniować. Zatrzyma- 
no kilku przywódców bojówki O. W. P. 
= Poza aresztowanymi w niedzielę przywódcami. O. W. 
P. w Gdyni, 
Sokołów przy stadionie na Kamiennej Górze. aresztowani 
zostali redaktor „Pielgrzyma“, Ciesielski, i.Pieper z Wej- 
herowa. Aresztowania dokonano na zlecenie władz sądo- 


wych. 


LUBLIN i 

— Targi na chmiel 

'Od 26 do 29 września r. b. odbędą się dorocznym 
zwyczajem Targi Chmielowe, organizowane przez Izbę 
Przemysłowo-Handlową w Lublinie. 

ŁÓDZ A ŻE: 

— Fiasco strajku w przemyśle dzianym. Strajk w 
przemyśle dzianym można uważać za zlikwidowany, zdyż 
większość robotników powróciła do pracy. Strajkuje jesz- 
cze tylko w drobnym przemyśle około 200 robotników. (K) 

— Przeciwko likwidacji Kuratorjum. Szereg organi- 
zacyj postanowił powołać do życia specjalny komitet, któ- 
ryby poczynił zabiegi u władz centralnych przeciwko za- 
miarowi likwidacji kuratorium łódzkiego. (K.). - 

ZAKOPANE ` p 

— Ofiara taternictwa. W niedzielę, 10 b. m. przed po- 
łudniem trzej bracia Marusarze, znani narciarze, zdążając 
z północnej części Giewontu na szczyt, mając w połowie 
wysokości ścianę między t. zw. Szczerbiną a zlebem Kir- 
kora, zauważyli ponad sobą pnącego się ku szczytowi sa- 
motnego turystę, którego ostrzegli, że droga ta jest nie- 
bezpieczna. Turysta wydrwił ich jednak i zdążał dalej. W 
pewnej chwili turysta schwycił się głazu, który w tym 
momencie wraz z nim runął w przepaść, Marusarze zbie- 
zli, by go ratować, znaleźli tylko strasznie zmasakrowane 
zwłoki. Z dokumentów stwierdzono, że ofiarą własnej nie- 
ostrożności jest $. p. Stefan Tomczyk z Lanckorony, lat 
22, akademik. 

R paszportów zagranicznych. Do Starostwa 
włamali się nieznani sprawcy i skradli kilkadziesiąt ksią- 
żeczek paszportowych zagranicznych. (K)> 

- spa ywa kapłański. Niedawno obchodził zło- 
ty Jubileusz kapłaństwa ks. kan. Eustachy Grochowski w 
Załem, diecezji płockiej. W ciągu pięćdziesięcioletniej pra- 


którzy wywołali awanturę podczas -zlotu į 


„DZIEŃ POLSKI 12 lipca 1932 r. 


cy duszpasterskiej ks. proboszcz Grochowski dał się po- 
znać ze swej niestrudzonej działalności zwłaszcza w dzie- 
dzinie budowy i restauracji kościołów. W uznaniu zasług 
Ks. Grochowskiego J. E. Ks. Arcybiskup Nowowiejski na- 
desłał sędziwemu jubilatowi serdeczny list z podziękowa- 
niem za dotychczasowe trudy. 


BYDGOSZCZ 

— Bunt w więzieniu. W więzieniu bydgoskiem kilku- 
nastu więźniów zdołało się wydostać z cel i, steroryzo- 
wawszy strażnika, odebrało mu klucze, poczem pootwie- 
rało wszystkie niemal cele na pierwszem piętrze więzie- 
nia. Wezwany na pomoc oddział policji zdołał zmusić 
więźniów do powrotu do cel. W sprawie tej wdrożono do- 
chodzenie. 


GDAŃSK 

— Propaganda Sopot w Niemczech. W związku z boj- 
kotem przez Polaków Sopot, co mocno poderwało finanse 
tej miejscowości, „Danziger Neusten Nachrichten“ donosi 6 


zakrojonej na szeroką skalę akcji gdańskiego urzędu tu- 
rystycznego „Danziger Verkehrszentrale*, mającej na celr 
ściągnięcie gości kąpielowych i turystów do Sopot i Gdań: 
ska. Plakat propagandowy, specialnie w tym celu wy- 
dany przez gdański urząd turystyczny, został rozlepiony 
w 6.670 mieiscowościach Rzeszy niemieckiej. Pozatem pismo 
podaje treść ulotki pensionatów sopockich, przeciwstawia: 
jących się rozpaczliwie boikotowi polskiemu. 


WILNO | 

— Zajście graniczne. Podczas połowu ryb w Niemnie 
w rejonie Druskienik miejscowi rybacy zostali ostrzelani 
z karabinów przez straż litewską. Łódź jednego z nich 
wyszła cało i przybiła szczęśliwie do brzegu polskiego, 
natomiast druga łódź, wraz z rybakiem A. Barańskim, do- 
stała się w ręce strażników litewskich. Po kilku dniach 
Litwini zwrócili stronie polskiej Barańskiego. Ko- 
mendant litewskiej placówki tłumaczył się, iż omyłkowo 
wziął rybaków za przemytników i wskutek tego poleci” 
użyć broni. 


ŻYCIE GOSPODARCZE 


STAN BEZROBOCIA W RÓŻNYCH KRAJACH 


Dane statystyczne, które zebrało Międzynar. 
Biuro Pracy, wskazują, iż w ciągu kilku ostat- 
nich miesięcy bezrobocie wzrosło w porównaniu 
Zz okresem wiosennym zeszłego roku. 

Przy porównaniu cyfr bezrobocia w różnych 
krajach nie należy zapominać, iż cyfry te są roz- 
maitego pochodzenia: w jednych krajach obli- 
czają ilość bezrobotnych, zarejestrowanych, w 
innych — otrzymujących zapomogi. Gdzieindziej 
znów statystyki nie są prowadzone ściśle i cy- 
fry nie zgadzają się z rzeczywistością. Mimo to 
wszystko jednak fakt wzrostu bezrobocia 
niewątpliwy — z wyjatkiem dwuch krajów 
Finlandii i Polski, gdzie bezrobocie zmniejszyło 
się o 1% io 3%. 

W Niemczech zarejestrowano na początku 
czerwca r. b. 4.675.305 bezrobotnych wobec 
4.211.000 bezrobotnych z tej samej daty w roku 
1931; w Austrji — 284.350 bezrobotnych z czerw- 
ca r. b. odpowiada 223.354 bezrobotnych z roku 
1931; w Wielkiej Brytanii i Irlandii zarejestrowa- 
no 2.821.840 bezrobotnych w r. b., wobec 
2.577.916 w r. 1931. 


Belgia liczyła w kwietniu r. b. 349.758 bez- 
robotnych, wobec 207.277 w kwietniu roku 1931: 
Czechosłowacja — 180.456 w maju r. b., wobec 
107.238 w maju roku 1931; Holandia — 139.166 
w maju r. b.. wobec 60.189 w maju roku 1931; 
Szwajcarja — 103.082 w kwietniu r. b., wobec 
60.871 w kwietniu r. 1931. 

We Francji liczono 315.502 bezrobotnych w 


czerwcu r. b., wobec 51.354 w czerwcu 1931 r.: 
w Italji liczono w maju r. b. 1.032.754 bezrobot- 
nych, wobec 699.133 w maju roku 1931; w Pol- 
sce liczono w kwietniu r. b. 360.031 bezrobot- 
nych, wobec 372.536 w kwietniu roku 1931: na 
Węgrzech liczono w maju r. b. 31.018 bezrobot- 
nych, wobec 28.171 bezrobotnych w maju roku 
1931. 


W Australii zarejestrowano w kwietniu r. b 
120.366 bezrobotnych, wobec 113.614 w kwietniu 
roku 1931: w Kanadzie zarejestrowano w kwiet- 


jesti niu r. b. 39.961 bezrobotnych, wobec 32.208 bez- 


robotnych w kwietniu r. 1931; w Japonji — w 
kwietniu r. b. — 473.757 bezrobotnych, wobec 
396.828 w kwietniu r. 1931; w Nowej Zelandji — 
45.383 bezrobotnych w kwietniu r. b., wobec 
38.028 bezrobotnych w kwietniu r. 1931. 


Naogół w okresie wiosennym większość kra- 
jów przemysłowych wykazuje pewien spadek 
bezrobocia, naskutek rozpoczęcia robót sezono- 
wych. Zjawiska tego nie zaobserwowano w ro- 
ku bieżącym, co Świadczy o zaostrzeniu się prze- 
biegu kryzysu. e 

Z porównania statystyk bezrobocia w róż- 
nych krajach za okres trzech miesięcy r. b., 
można stwierdzić wzrost bezrobocia z 11,3% do 


|13,3% w Czechosłowacji, z 22% do 22,1% w 


Wielkiej Brytanii, z 6,7% do 68 % w Japonii, z 
23,1% do 31% w Stanach Zjednoczonych. 


E. R. 


Konferencja węglowa 


Wczoraj w min. Przemysłu i Handlu, pod przewodnic- postulaty przemysłu wygłosili pp.: dyr. Sągajłło, dyr. Cy: 
twem p. ministra F. Zarzyckiego, odbyła się konferencja! bulski į prezes Falter. Referaty te poruszyły całokształt 
przedstawicieli rządu z delegatami przemysłu węglowego. aktualnych zagadnień į potrzeb przemysłu węglowego, któ- 
W konferencji wzięli udział: wice-premier prof. Wł. Za-| re — zdaniem przemysłowców — należy wprowadzić dro- 
wadzki, minister Pracy dr. Hubicki, wice-ministrowie:| gą specjalnych zarządzeń. Postulaty przemysłowców oma- 
Doleżal, Gallot, Korsak i Rożnowski, wojewodowie: Gra-| wiały sprawy obciążeń socialnych, sprawy podatkowe, ta- 
żyński, Kwaśniewski i in. Ze strony przemysłowców wzięli| ryf kolejowych, ze szczególnem uwzględnieniem taryfy 
udział delegaci zawodowych organizacyj węglowych, a| eksportowej, sprawę polityki celnej, oraz charakteryzowały 


więc Unii Ciężkiego Przemysłu, Polskiej Konwencji Wę-| rynek wewnętrzny į zewnętrzny. 


glowej, Konwencji. Eksportowej, Warszawskiego Towa- 
rzystwa Kopalń Węgla itd. 


Po referatach rozwinęła się obszerna dyskusja, trwa- 
iąca przeszło trzy godziny. Zgłoszone postulaty, jakoteż 


Po zagajeniu obrad konferencji przez min. Zarzyckie-| dezyderaty wygłoszone podczas dyskusji posłużą jako ma- 
go, ze strony przemysłowców węglowych zabrał głos pre-| teriał czynnikom rządowym do powzięcia decyzji i wyda- 
zes Ciszewski, poczem referaty, omawiające szczegółowo | nia odpowiednich zarządzeń. 


PRODUKCJA WĘGLA W CZERWCU 
Sytuacja 'w przemyśle węglowym w czerwcu w po-] nym zbyt węgla w kraju wzrósł w czerwcu w porówna: 


równaniu z majem uległa nieznacznej poprawie, uwidocz- 
niającej się głównie w zwiększonym zbycie na rynku we- 
wriętrznym, a-w mniejszym stopniu w wywozie. W związ- 
ku z powyższem, wydobycie węgla w czerwcu w porów- 


niu z majem dość poważnie, a mianowicie o 180 tys. ton i 
wynosił 1.143 tys. ton. 

Eksport węgla wykazał nieznaczną poprawę; w czerw. 
cu wyeksportowano ogółem 819 tys. ton, t. j. o 75.000 ton 


naniu z majem wzrosło o 147 tys. ton, względnie o około| więcej w stosunku do maja, przyczem wzrost eksportu do- 


7 proc. i wynosiło 2.116 tys. ton. 
W wyniku pewnego ożywienia na rynku wewnętrz- 


tyczył głównie Norwegii i Austrii. 


Port gdyński zwycięzko walczy z kryzysem 


Ciężki kryzys w handlu wszechświatowym odbija się 
przedewszystkiem na obrotach towarowych portów. Obro- 
ty te w poszczególnych miesiącach roku bieżącego w sto- 
sunku do ubiegłego roku.obniżyły się we wszystkich por- 
tach na świecie, w niektórych nawet bardzo poważnie. 

Port gdyński w przeciwieństwie do innych portów wy- 
chodzi z ogólnego kryzysu obronną ręką, zarówno bowiem 
ruch statków, jak ij obroty towarowe za I półrocze r. b. 
utrzymały się na wysokości analogicznego okresu roku ub. 
Zaznaczyć przytem należy, że obroty towarowe W roku 


bieżącym „uszlachetniły* się, gdyż naprzykład w imporcie 
zamiast towarów masowych, znajdujemy coraz większe 
ilości wartościowej drobnicy. 

Ogółem za 6 miesięcy r. b. eksport przez Gdynię wy: 
niósł — 2.058.960 ton, wobec — 2.022.170 ton roku ub., im- 
port — 121.100 ton, wobec — 273.600 ton roku ub., w tem 
173.667 t. złomu. Statków weszło 1.497 pojemn. — 
1.208.310 ton, wyszło — 1.488 pojemności — 1.219.430 ton— 
wobec 1.374 pojemności — 1.179.484 ton i 1.361 pojemności 
—1.185.345 ton roku ub. 
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O wychowanie gospodarcze społeczeństwa 


Potrzeba ekonomicznego wychowania społeczeństwa 
jest tem większa, im trudniejsze są warunki jego rozwo- 
ju i im mniejsze jest przygotowanie do tych warunków. 
Oceniając pod tym kątem widzenia nasze położenie, nie 
ulega wątpliwości, że Polska jest krajem w którym wy- 
chowanie gospodarcze powinno być wysunięte na pierw- 
szy plan akcji społeczno - wychowawczej. 

Tymczasem dotychczasowe usiłowania nasze w tym 
kierunku zasługują ze wszechmiar na miano niedostate- 
cznych. Istnieją wprawdzie u nas zawiązki wychowania 
gospodarczego w szkolnictwie powszechnem i Średniem, 
ale nie wyszły one dotąd poza bardzo pierwotne stadjum. 
Tak samo dotkliwie daje się odczuwać brak kursów do- 
kształcających dla urzędników w zakresie ideologii i 
techniki życia gospodarczego. Kursa takie posiada np. 
Anglja, która niewątpliwie w mmiejszym, niż my stopniu 
ich. potrzebuje. Odczyty popularne na tematy ekonomiczne 
odbywają się u nas bardzo rzadko i sporadycznie, a nie- 
ma prawie ośrodków, któreby na szerszą skalę i stale sto- 
sowały tą metodę wychowania ekonomicznego. 

W tych warunkach na wyróżnienie zasługuią poczy- 
nania, rzucające ziarno Inicjatywy w zaniedbaną niwę 
wychowania gospodarczego społeczeństwa. Pełną takiej 
właśnie iniciatywy jest książka dr. Rogera Battaglii p. t. 
„Dobrobyt społeczeństwa a wychowanie“, która ukazała 
się ostatnio nakładem Ligi Pracy. Autor zna gruntownie 
to zagadnienie zarówno ze strony teoretycznej, lak | 
praktycznej, Obydwa te momenty znaiduią pełny wyraz 


w omawianej pracy, która zawiera nietylko ciekawą ana=| 


lize problemu wychowania gospodarczego społeczeństwa, 
lecz precyzuje również program tego wychowania. 

Jak autor sam zaznacza, praca jego stanowi nielako 
introdukcię do „propedeutyki nauk ekonomicznych“, któ- 
rej wprowadzenie w naszem szkolnictwie stało się bardzo 
mpiekącem zagadnieniem. I istotnie, życzyć by sobie nale- 
żało, aby, zzodnie z celem, który autor sobie postawił, 
książka iego dotarła do wszystkich ośrodków pracy nau- 
czycielskiej i służyła, jako pierwsza pomoc w ważnym 
dziele częściowego „zekonomizowania* wychowania pu- 
blicznego, co zresztą wiąże się naiściślej z wychowaniem 
„obywatelskiem* i „państwowem*, wysuwanem ohecnie 
słusznie na pierwszy plan. M. 


Kapilały zagraniczne w nrze*siębiorstwach 
polskich 


Wśród spółek akcyjnych w Polsce najsilniej opanowa- 
he przez kapitał zagraniczny są następujące gałęzie prze- 
mysłu: hutnictwo — 83,3 proc., górnictwo naftowe — 82,9 
proc., gazownie | elektrownie — 77,3 proc., przemysł che- 
miczny — 53,1 proc. górnictwo węglowe — 50,4 proc., 
przemysł papierniczy 38 proc., przedsiębiorstwa komuni- 
kacyjne i telefoniczne — 28 proc. i przemysł drzewny 21 
proc. 


Inne gałęzie gospodarcze posiadają mniejsze odsetki 
kapitału zagranicznego. W kapitałach własnych przedsię- 
biorstw krajowych najsilniej reprezentowany jest kapitał 
francuski — 25.6 proc., a następnie Stanów Zjednoczonych 
— 20.9 proc., Niemiec — 18,2 proc., Belgii 12,3 proc., Wiel- 
kiej Brytanii 5,2 proc., Austrii — 4,6 proc., Szwajcarii — 
4,0 proc, innych krajów — 13,2 proc. Natomiast w kre- 
dytach najsilniej reprezentowany jest kapitał niemiecki — 
17,3 proc., a następnie holenderski 13,3 proc., Stanów Zje- 
dnoczonych — 13,0 proc., francuski — 12,8 proc., brytyjski 
— 12,6 proc., szwajcarski — 10,8 proc., austriacki — 8,0 
proc., belgiiski — 6,0 proc. i innych krajów — 6,2 proc. 

Na około 12.000 spółek o innych formach prawnych, 
statystyka uchwyciła udziały zagraniczne tylko w 35-ciu 
na sumę 213 milion. zł, oraz kredyty gotówkowe w 53-ch 
spółkach na sumę 443 milion. zł. 

Kapitały zagraniczne, udzielone spółkom akcyinym w 
Polsce w postaci kredytów gotówkowych wynoszą 1.387 
miljon. zł., co wobec ogólnej sumy zobowiązań w wysoko- 
ści 3.665 miljon. zł. stanowi 43 proc. 


IMFORMACJE 


— SAMORZĄD GOSPODARCZY RADZI NAD OBRO- 
TEM ARTYKUŁAMI ROLNICZEMI 


W dniu 24 czerwca w Warszawie odbyło się pierw- 
sze organizacyjne posiedzenie stałej komisji międzyizbo- 
wej samorządu gospodarczego dla spraw obrotu artykuła- 
mi rolniczemi. W skład prezydium tej komisji wchodzą: 
prezes C. Klarner, K. Esden-Tempski i St. Wiechowicz, do 
sekretarjatu — pp.: Miklaszewski, Feuring i Kuczewski. 

Następne posiedzenie komisji odbędzie się 14 lipca roku 
bieżącego w lokalu Izby Przemysłowo-kandlowej, na któ- 
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rem komisja wystąpi z wnioskiem o powołanie do życia 
oddzielnych sekcyj branżowych. 


— Z SYNDYKATU HUT ŻELAZNYCH 


Termin istnienia Syndykatu Polskich Hut Żelaznych 
upływa z końcem października r. b. Sprawa jego prze- 
dłużenia napotyka dotąd na przeszkody, wynikające z róż- 
nicy noglądów między grupą francuską, należącą do Syn- 
dykatu i innymi uczestnikami. W ostatnich dniach różnice 
te zostały uzgodnione. Omawiane są jeszcze kwestje 9r- 
£anizacyine. które nie będą jednak przeszkodą do przedłu- 
żenia istnienia Syndrkatu. Wobec tego należy oczekiwać, 
że w niedługim czasie zostanie przez wszystkich dzisiej- 
szych uczestników Syndykatu definitywnie podpisane jego 
przedłużenie na dłuższy okres czasu. 


— ZAŚWIADCZENIA NA WOLNY OD CŁA WYWÓZ 
TRZODY CHLEWNEJ I MIĘSA WIEPRZOWEGO 

W „Monitorze Polskim“ (nr. 156) z dn, 1l-go b. m, zo- 
stało ogłoszone zarządzenie o wydawaniu zaświadczeń na wol- 
ny od cła wywóz trzody chlewnej i mięsa wieprzowego. 


— SPRZEDAŻ CAŁOROCZNEJ PRODUKCJI 

"W ubiegłym tygodniu jedna z fabryk łódzkich sprze- 
dała swoją produkcie roczną hurtownikowi manufaktury 
we Lwowie. Zamówiony towar fabryka będzie co miesiąc 
stopniowo odsyłać do Lwowa. 

Równocześnie należy nadmienić, że ostatnio przybyło 
do Łodzi szereg kupców prowincjonalnych, którzy poczy- 
nili większe zamówienia na towary włóknicze. (k). 


Wypadki 


— WYBICIE SZYB W KINIE 


Błorącvy udział w manifestacji wczorajszej Henryk Bucek 
i Aleksander Wiśniewski wraz z innymi, którzy zbleoli wvbili 
kamieniami kilka szvb w szafkach reklamowych „Kin”-Pala- 
ce* (Chmielna 9). Bucka i Wiśniewskiego zatrzymano w 10 
komisarłacie, 


— UJĘCIE DWUCH TERORYSTÓW 


Izrae! Szpiro właściciel piekarni wysłał swego gońca 
Wacława Żelskiego z pieczywem do sklepu przy ul. Nowoli- 
pie 38. W drodze chłopcu zastąniło przejście dwóch niezna- 
nych meżczyzn, groźje chłopcu kijem i polecając aby pie- 
czywo znowrotem zanióst do piekarni. Chłopiec tak też i u- 
czynił, Wtedy Szpiro wziąwszy do pomocv roliclanta, obu 
terorystó v zatrzymał, odprowadzając ich do III-go komis. Tam 
okazało się, że są to: Szlarma Wiatrak i Michał Fuks, 


Bam tr. 
KONCERT SYMFONICZNY 


W piątek, 15 b, m, o godz. 20.00 zostanie nadany 
koncert symioniczny ze studja warsazwskiego w wykona- 
niu orkiestry Filharmonii Warszawskiej pod dyrekcją 
Grzegorza Fitelberga, z udziałem iako solisty Bolesława 
Ginzburga, który odegra koncert Boccheriniego, W częś- 
ci orkiestrowej uwertura Egmont Beethovena, Mendels- 
sohna - Bartholdy symfonia szkocka, Czajkowskiego an- 
trakt z op. „Wojewoda” i na zakończenie Rapsodję Pol- 
ską Fitelberga, 

ODCZYTY I FELJETONY 


W piątek, 15 b. m, o godz. 18.00 p. Wacław Rogo- 
wicz mówić będzie na temat książki Ludwika Bauera p. 
t. „Jutro znowu wojna“, Książka wybitnego wiedeńczyka 
odbyła się głośnem echem w całem Świecie i zasługuie ze 
wszech miar na to, żeby jej poświęcić baczną uwagę, 
którą pragnie zwrócić prelegent w swym odczycie p. t. 
„Lekarz chorego świata“. 

Tegoż dnia o godzinie wcześniejszej — 16.40 maior 
kawalerji W. P. J. K. Chodowiecki mówić będzie o „Waż- 
ności i znaczeniu jazdy konnej“, 


PIATEK 
15 lipca 


12.45 — Płyty. 13.35 — Płyty. 15.10 — Płyty. 15.35 
— Płyty. 16.40 — „Ważność į znaczenie jazdy konnej '— 
mir. J. K, Chodowiecki. 17.00 — Koncert orkiestry 32 
pułku, 18.00 — „Lekarz chorego świata“ — W. Rogowicz. 
18.20 — Muzyka lekka. 18.50 — Rozmaitości. 19.35 — 
Prasowy Dz. Radiowy. 19.45 — Przegląd rolniczej prasy 
zagranicznej. 20.00 — Koncert symfoniczny pod dyr. 
Grzegorza Fitelberga | Bol, Ginsburg (wioł.), 22.00 — 
Muzyka taneczna. 22.40 — Wiad. sportowe. 22.50 
Muzyka taneczna. 


Program na dzień dzisiejszy podaliśmy w nr 188 z dn. 
9 lipca. 


12 lipca 1932 r. 


Nr. 191 


| GIEŁDA WARSZAWSKA 


NOTOWANIA UPZEDOWE z dn. 12.7 


WALUTY 
Iolandja 353.89, Szwajcaria 173.80, Londyt 
pa ed IRISEAN. -Jork 8.92, Paryż 35.03, Włochy 


W obrotach prywatnych płacono za 1 rubla 

złotego 4.75 zł. 
PAPIERY PROCFNTOWE 

3 proc. Poż. Prem. Bud. 36.50—36.90. 4 proc. 
Poż. Inw. Ser. 98,25. 4 proc. Poż. Dol. 47.50 — 
47,15. 8 proc. L. Z. B-ku Roln. 94. 8 proc. L. 
Z. B-ku G. K. 94. 7 proc. L. Z. B-ku Roln. 83.25. 
7 proc. L. Z, B-ku G, K. 83,25. 8 proc. Obl. B-ku 
G. K. Bud. 93. 5 proc. Państw. Poż. Konw. 36. 
5 proc. Poż. Konw. Kol. 30. 7 proc. Poż. Stab. 
48 — 48,50 — 48. 8 proc. Miejskie zł. 57 — 55,50 
—56. 8 proc. L. Z. m. Łodzi 55,50. 8 proc. L. Z. 
m. Częstochowy 51. 8 proc. L. Z. m. Piotrkowa 
50.75. 10 proc. L. Z. m. Radomia 53,75. 


AKCIF 
Bank Polski 71 — 72,50, Lilpon 12.25 — 12. 


Rynki zbożowe i towarowe 


ZIEMIOPŁODY 


WARSZA'VA, 11.7. Na zebraniu giełdy zbożo» 
wo-towarowej w Warszawie obrót ogólny wynosił 
450 t, wtem żyta 105t. Notowano za 100 kg. pa- 
rytet wagon Warszawa w handlu hurtowym, w ta- 
dunkach wagonowych: żyto 22.00 —23.00, pszenica 
jednolita 26.00 — 26.50, pszenica zbierana 25.00— 
owies 


25.50, zbierany 22.50 — 23.00), owies 
jednol. 25.00—25.50, jęczmień na kaszę 20.50— 
21.00, jeczmień browarowy — ———,—, groch 


polny jadalny 30.00 — 33.00, groch Victoria .30— 
34.00, rzepak zimowy — ——— —, koniczyna 
czerwona surowa bez grubej kanianki ———— 
koniczyna czerwona bez kanianki o czystości da 
97% ———, koniczyna biała surowa ———— 
koniczyna biała bez kanianki o czystości dn 
97% ———— mąka pszenna luksusowa 45—50 
4/0 40—45, żytnia pytlowa 39.00—41.00, sitkowa 
31-32.0, razowa 31-32.0, otręby pszenne szale 14.00— 
15.00, średnie 13,00—13.50, żytnie 14.00—14.50, ku- 
chy lniane 21.00-22.00, rzep. 17.50-18.00, słoneczni- 
kowe 40—44% 18.0-18.5, peluszka — ——— — , sera- 
dela podwójnie czyszczona ———, łubin niebieski 
16.0—17.0, łubin żółty 22—24, wvka 25.00—26.00, 
siemię lniane bazis 90% 38.0—40. Usposobienie spo- 
kojne. 

POZNAN, 11.7. Żyto 21.00 — 21.50, pszenica 21.75—, 
22.75, jęczmień zimowy 16.50—17.50, 68 kg. ———— —, 
owies 2J.00—20.50,— owies nadający się do siewu =.— mą- 
ka żytnia 65% 33.25—34.25, pszenna 65% 34.00—36 00, otre= 
by żytnie 11.00—1125, pszenne 9.50—10.50, pszenne grube 
16,50— 11.50, rzepak 26,00 —27.00, gorczyca —=——, wyka 
letnia ==. ——— —, peluszka =——, groch Victoria ———, 


Folgera ———, łubin nieb. 11.00—12.00, żółty 15.00—16.00. 
Ogólne usposobienie spokojne. 


LWÓW, 11.7 Ceny rynkowe za 100 kg. parytet Podwoło= 
czyska: pszenica krajowa dworska 23.50—24.00, zbiorowa 
22.00—23.00, żyto małopolskie jednol. 22.25—22 75, zbiorowe 
21. 50 —22.00, jęczmień pastewny —. „=, przemiałowy 
„—, owies dworski —— —— —, zbiorowy — ——, — 
otrębv żytnie 10.00—10.50, pszenne 10—10.50,mąka nszenna 
41.00—42.00, luksusowa 45.00—46.00, zytnia 40.00—41.00. 


Biuletyn meteorologiczny 


Dziś w Warszawie o godz. 0-ej ciśnienie 752.3, temp. 
26.4, wilgotność w proc. 58, stan nieba pogodnie. 

Przewidywany przebieg pogody w dniu 13. 7. 32: Po- 
goda słoneczna i upalna przy słabych wiatrach wschod- 
nich i południowo-wschodnich. 


Rz dca gospodarczy Jat e BICPUGPIUCY willa Kon. 
RZAD. z ukończoną szkoh | p|EGHOGINEK xa Kon 


Poznańskiem bardzo dobre |piaskach, obok parku sosno- 
świadectwa i polecenia, obe- | wego, blisko łazienek, oświet- 
znany z uprawą wszelkiej gle- lenie elektryczne, kanalizacia, 
by i hodowlą inwentarza. Po- pościel na żądanie, pokoje sło- 
szukuje posady jako rządca | TEczne, Ceny umiarkowane, 
lub pisarz za małem wynagro- | Wiadomość na miejscu lub 
dzeniem. Łaskawe zgłoszenia | Warszawa, tel. 290-16. 
uprasza kierować do Admin. 3289 
„Dzień Polski* pod A E SiS AOW ThA 
Dzierżawę pyzy po 


wiecie Janowskim odstąpię z 
powodu zmiany stosunków ro. 
dzinnych; tenuta 100 ko. żyta 
z morgi. Dzierżawa z Fundi- 
cji długotrwała; ziemia w kul- 
turze, Zgłoszenia do Admi- 
nistracji Nr. 4278. 4278 


i 40 roku 
Wielkopolanka poszukuje 
posady najchętniej w Kongre- 
sówce we dworze lub pleban- 
ji. Zna gospodarstwo domo- 
we, wiejskie, szycie. Oferty 
„Par Poznań, pod 55.485, 

4304 
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OGŁOSZENIA! 


80 gr. Zwyczajne (6 szp.) 


16 gr, tabel. ! ocytrowe (6 szpalt) 35 gr. Drobne 


Za wiersz milim. szerokości szpalty redu W tekście 60 gr. reklamy 40 gr., Nekrologi do 50 mm. 20 gr., do 150 mm. 40 gr. wyżej 


za wyraz 18 gr. Posady | prace (poszukiwano) za 


wyraz 8 gr. Ggłoszonia fantazyjne i firm zagranicznych © 100 proo. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń admin. nie odpowiadam 


w Warszawie z odnoszeniem 
d domu oraz na prowinoli 


PRENUMERATA: 


OPŁATA POCZTOWA UISZOZONA RYCZAŁTEM 


miesięcznie zł. 5. 


a pode m'es, zł. 10, 
miana adresu 50 gr. 


KONTO 
CZEKOWĘE 


P. K. O. Nr. 8575 


Wyd: POL, POWSZ. SP. WYD. 


Drukowano W. „Drukarni Mazowieckiei", 


Szpitalna 1. ? 


` Redaktor odpowiedzialny: ST. TELSZEWSKI 


